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Taitry Turystyka a Polonja Zagraniczna
Tatry, jedyne w Europie na prze

strzeni od Alp do Uralu wysokie góry
0 charakterze alpejskim, skalnym, na
leżą nietylko do najpiękniejszych i naj
ważniejszych celów turystycznych w 
Polsce, ale zarazem i do najspanial- 
szych skarbów przyrody górskiej w 
całej Europie. Wyosobniona kraina 
skalna Tatr umożliwia odbywanie wy
cieczek letnich i zimowych oraz upra
wianie sportu narciarskiego, a jedne w 
swoim rodzaju piękno przyrody ta
trzańskiej sprawia, że wycieczki w głąb 
Tatr przynoszą zawsze wrażenia głę
bokie i niezapomniane.

Obszar Tatr, należący do Polski, 
wynosi około 240 km3. I geograficznie
1 krajobrazowo dzielą się one na dwie 
odmienne części: Tatry Wysokie i Ta
try Zachodnie. Dla głównych szczy
tów Tatr zachodnich charakterystycz
ny jest kształt wyniosłych kopulastych 
wierchów, zasłanych złomami i poro
słych trawą. Szerokie, łyse zbocza, 
wzniesione wysoko ponad granicę la
sy sprawiają, że szczyty Tatr zachod
nich są w lecie celem nietrudnych wę
drówek górskich o przepięknych wido
kach w dal, w zimie natomiast są zna
komitym terenem narciarskim, umożli
wiającym uprawianie turystyki nar
ciarskiej przez pięć miesięcy roku (od 
grudnia do kwietnia).

Ku tym rozległym grzbietom pod
chodzą głębokie leśne i skaliste paro
wy, doliny, otoczone wieńcem malow
niczych skał wapiennych, pełnych grot 
i jaskiń, opromienionych legendami 
zbójnickiemu Niższe wierzchołki mają 
tu kształt strzelistych i przepaścistych 
turni, jak najsławniejza góra w Pol
sce, Giewont nad Zakopanem.

Zupełnie inny obraz tworzą Tatry 
Wysokie. Doliny ich są otwarte, u do
łu podszyte lasem, powyżej kosodrze
winą, w głębi wypełnione malownicze
mu jeziorami u stóp niebotycznych 
szczytów. Liczne te niewielkie jeziora, 
pozostałe po lodowcach, stanowią 
swoistą osobliwość Tatr i odróżniają 
je od wszystkich innych gór w Euro- , 
pie. Wznoszą się ponad niemi posępne, 
skaliste szczyty granitowe, o ostrych 
wyzębionych granitach (grzbietach), o- 
padające mrocznemi urwiskami. W 
ścianach ciemne kominy, wąskie rysy 
i krzesane żebra. Podprowadzają ku 
nim potężne stożki kruchego, usypiste- 
go piasku, wznoszącego się z dna do
lin, zawalonego mrozem wielkich gła
zów, zwanych maliniakami. Dziki to 
krajobraz górski, wspaniały i pełen 
grozy!

Ma ten świat górski swój własny 
klimat, własną odrębną roślinność i 
własne zwierzęta, żyjące wyłącznie 
wśród wysokich dolin i turni. Ponad 
lasem szpilkowym wystrzelają maje
statyczne limby i wije się rozległym 
łonem kosodrzew; białe szarotki cze
piają się- niedostępnych turni wapien
nych, na zboczach i w zakątkach gór
skich rosną wonne goryczki, tajemni
czy złotogłów, kłujący dziewięćsił, co 
stał się głównym motywem ornamen
tyki góralskiej, liljowy krokus wczesną 
wiosną, ledwo śniegi z łąk ustąpią, po
krywający je barwnym kobiercem... 
Ustronne kotły dolin zamieszkuje świ
stak,, ostrym gwizdem witający nie
bezpieczeństwo, a w najbardziej zapa
dłych dolinach spotkać można kozice 
górskie, z niezrównaną zręcznością 
śmigające wśród skał. Cały ten świat 
życia w Tatrach stoi pod opieką i ści- 
słą ochroną, ponieważ hasło ochrony

W ostatnich latach Polska czyni co
raz większe wysiłki w celu ściągnięcia 
na swój teren możliwie dużych ilości 
turystów zagranicznych. Przyczyny 
tej akcji ze strony polskiej wynikły 
przedewszystkiem z chęci poprawienia 
polskiego bilansu płatniczego przez za
silenie go dochodami z turystyki za
granicznej. W okresie 'istnienia prze
różnych reglamentacyj, kontyngentów 
i kompensacyj turytsa stał się rodzajem 
towaru, przynoszącym równie dobre 
dochody, jak sprzedaż cukru, drzewa, 
węgla czy porcelany. Kraj, liczniej od
wiedzany przez cudzoziemców, łatwiej 
osiąga korzystny bilans płatniczy i mo
że dochodami z przyjezdnych łatać 
ewentualne deficyty bilansu handlo
wego.

Rozglądając się po szerokim świę
cie, nie można było nie zwrócić uwagi 
na fakt przebywania poza granicami 
Polski aż 8 milionów rodaków zagra
nicznych. Masa ta, powiązana tysiącz- 
nemi węzłami z Macierzą, jest wprost 
przeznaczone do tego, aby z jej 
grona wyruszyły liczne wy
cieczki turystyczne do Polski. Wy
chodźcy, urodzeni na ziemi ojczystej, 
tęsknią do niej, gnani tajemniczą siłą 
ziemi ojczystej; drugie czy trzecie po
kolenie wychodźcze rwie się do niej, 
jak do „ziemi obiecanej“, opromienio
nej tradycjami rodzinnemi, gawędami 
ojców i dziadów. Równie chętnie jadą 
do Polski rodacy z terenów przygra
nicznych, na ziemi ojców mieszkający.

Poraź pierwszy w czasie ubiegłego 
lata został zorganizowany prawidłowy 
ruch turystyczny z Polski do Bułgar ji. 
skoncentrowany prawie kompletnie w 
Orbisie. Wyjazdy turystyczne do Buł
garii były oparte na umowie handlo
wej kompensacyjnej polsko - bułgar
skiej, miały więc znaczenie gospodar
cze i służyły celowi „odmrażania“ pol- 
kich należności eksportowych w Buł
garii.

Dzięki umowie, zawartej ze Związ
kiem Pracowników Samorządowych 
m. st. Warszawy, który, jest właścicie
lem Domu Wypoczynkowego im. Wła
dysława Warneńczyka w Warnie, Or
bis miał wyłączne prawo umieszczania 
turystów w tym nowocześnie urządzo
nym pensjonacie. Ilość miejsc okazała 
się zresztą niewystarczająca wobec 
napływu gości z Polski i trzeba było 
lokować ich także w innych pomiesz
czeniach.

W porozumieniu z Towarzystwem

osobliwości i nieskażonego piękna przy
rody tatrzańskiej jest nierozłącznie 
związane z turystyką. W tym też celu 
przygotowuje się utworzenie w Ta
trach Parku Narodowego.

Człowiek oddawna wtargnął w Ta
try, chociaż bał się ich przepaść i nie
bezpieczeństw najpierw jako poszuki
wacz skarbów, później jako góral-kłu- 
sownik i zbójnik, wreszcie jako uczo
ny i badacz. Na obszernych, słonecz
nych polanach górskich, halach, rozwi
nęło się pasterstwo, wypas licznych o- 
wiec przez juhasów pod kierunkiem 
bacy. Góral zżył się i zrósł z górami, 
i gdy przybyli pierwsi turyści, stał się 
ich opiekunem i przewodnikiem. A fol
klor góralski, niezmiernie barwny i

Rzecz oczywista, należy to pod
kreślić z całą stanowczością, zachęca
jąc turystów polskich z zagranicy do 
zwiedzania kraju. Polska nie ma naj
mniejszego zamiaru na nich zarabiać. 
Interesy można robić na obcych, nigdy 
zaś i w żadnych wypadkach na roda
kach z zagranicy. Jeżeli istnieje prag
nienie, by Polskę masowo odwiedzali, 
to nie dla ich krwawo zapracowanych 
marek, franków lub dolarów, ale dlate
go, by poznali Państwo Polskie, by 
zbliżyli się do Macierzy.

Problem turystyki z terenów Po
lonii Zagranicznej do Polski jest wy
jątkowo ważny i wymaga wszech
stronnego rozpatrzenia. W związku z 
powyższem Światowy Związek Pola
ków uruchomił specjalną sekcję tury
styczną, mającą na celu wypracowa
nie programu prac na odcinku tury
stycznym. Przewodniczącym tej sekcji 
został naczelnik dr. H. Szatkowski, w 
skład zaś jej weszli m. in. pp. M. Fu- 
larski, Dziekoński, Stokowski, B. Le
li ecki, Junosza-Dąbrowski, dr. Orło
wicz, Włodarkiewicz oraz przedstawi
ciele urzędów i mstytucyj turystycz
nych. Należy spodziewać się, że nowo
powstała komórka w centrali Polonii 
Zagranicznej spełni pokładane w niej 
nadzieje ku pożytkowi Macierzy i jej 
dzieci, rozsianych zagranicami Pań
stwa Polskiego, a należących do jedne
go Narodu Polskiego.

Polsko - Bułgarskiem zorganizowano 
pociąg specjalny z Warszawy i Lwo
wa, który zawiózł kilkaset osób na u- 
roczystość otwarcia Mauzoleum króla 
Władysława Warneńczyka w Warnie. 
Warto podkreślić, że był to pierwszy 
pociąg bezpośredni z Polski do Buł
garii, skierowany przez Medjidje-Obo- 
riste. Dotychczas turyści, udający się 
do Bułgarji, musieli przebywać Dunaj 
statkiem. €li

Ogółem w ciągu tegorocznego sezo
nu udało się do Bułgarji za pośrednic
twem Orbisu przeszło 1.500 turystów 
z Polski i należy spodziewać się, że w 
roku przyszłym liczba ta znacznie 
wzrośnie. Naogół bowiem turyści pol
scy byli nadzwyczaj zadowoleni z wy
cieczek do Bułgarji, z drugiej zaś stro
ny zapowiedź otwarcia bezpośredniej 
komnikacji z Warszawy do Warny, 
wzdłuż trasy pierwszego pociągu, od
działa niewątpliwie zachęcająco na 
projekty wyjazdów letnich.

oryginalny, wyrósł na jedną ze szcze
gólnych atrakcyj przy zwiedzaniu 
Tatr.

Rokrocznie wzrastał ruch turysty
czny do Tatr, powstało wówczas Pol
skie Towarzystwo Tatrzańskie (P. T. 
T.), które zajęło się udostępnieniem 
wnętrza gór dla regularnej turystyki. 
Rozwinął się również specjalny sport 
górski, t. zw. taternictwo, polegające 
na zdobywaniu nawet najbardziej nie
dostępnych urwisk i przepaści tatrzań
skich.

Z żywiołową siłą ogarnęła nako- 
niec coraz większe masy tatrzańska 
turystyka narciarska, korzystając ze 
wspaniałej i długiej zimy górskiej, roz- 
słonecznionej i śnieżnej, prawdziwego

1.500 turystów polskich zwiedziło
Bułgarję

Wiadomości
turystyczne

Wycieczki lotnicze z Polski do Berlina
Nowością w ruchu turystycznym 

polsko-niemieckim są 3-dniowe wy
cieczki lotnicze z Warszawy i 
Poznania do Berlina. Wycieczki 
te zapoczątkowane zostały przez 
Orbis. Obsługują je świetne samo- 
olty turystyczne Polskich Linii Lot
niczych „Lot“, mogące zabrać odrazu 
14 osób. Wycieczki te wyruszają z 
Warszawy i. Poznania regularnie co 
środę i zatrzymują się w Berlinie przez 
3 dni, poczem tą samą drogą wracają 
do kraju. Placówka Orbisu w Berlinie 
zajmuje się obsługą gości na terenie 
stolicy Niemiec, lokując ich w hote
lach, organizując zwiedzanie miasta 
itd. Dotychczas przybyło 5 takich wy
cieczek w łącznej ilości około 50 osób. 
Zaletą tych wycieczek jest kompletna 
beztroska turystów, gdyż Orbis orga
nizuje za nich i dla nich wszystkie 
szczegóły podróży.

Obniżka taryfy kolejowej w Polsce
Od 1 stycznia 1936 r. wchodzi w 

życie nowa taryfa kolejowa w Polsce, 
która w porównaniu do obecnej taryfy 
przewiduje szereg korzystnych zmian 
dla podróżnych. W relacjach do 100 
kilometrów przewidziana jest zniżka 
33 proc. Wprowadzone będą ogólnie 
dla wszystkich bilety miesięczne ze 
zniżką 80 proc. i bijety tygodniowe na 
przejazdy wielokrotne. Bliższych in- 
formacyj w tej sprawie udzielają chęt
nie placówki Polskiego Biura Podróży 
Orbis.

Książka Amerykanki o Polsce
Autorka znanej książki o Polsce 

„Poland the Unexplored“ Grace Hum
phrey napisała nową książkę p. t. „Po
land Today“ (Polska dzisiejsza) Wy
dawnictwo M. Arcta, obficie ilustrowa
ne. Amerykańska pisarka dała w swej 
pracy obraz Polski współczesnej i pod
kreśliła jej rozwój gospodarczy i kul
turalny. Żywy i serdeczny stosunek 
autorki do tematu sprawia, że nowa 
książka będzie świetną propagandą 
Polski wśród obcych.

Pierwsza kolejka linowa w Tatrach
W szybkiem tempie postępują pra

ce przy budowie kolejki linowej na 
Wierch Kasprowy w Tatrach, tak, że 
w połowie lutego kolejka ma być wy
kończona. Pracuje się przedewszyst- 
kiem nad udostępnieniem dojazdu z Za
kopanego do Kuźnic. Droga została 
rozszerzona, betonuje się ją i kładzie 
kostkę granitową. Lewym brzegiem 
biegnie chodnik. Naprzeciw restauracji 
w Kuźnicach buduje się stację wyjaz
dową kolejki. Będzie to trwała budow
la z granitu tatrzańskiego.

raju dal narciarzy. Turystyką tą kfe- 
ruje Polski Związek Narciarski (P. Z. 
N.), ,

Obecnie dokonano już pełnego ti- 
przystępnienia turystycznego Tatr. 
Pokrywa je sieć dobrych znakowa
nych ścieżek i w każdej ważniejszej 
dolinie wzniesiono obszerne chroniSKa 
turystyczne, dające turyście nie
drogi a wygodny punkt oparcia do 
przedsiębrania wycieczek tak letnich 
jak i zimowych. Istnieje bogata litera
tura turystyczna i zorganizowne jest 
specjalne przewodnictwo tatrzańskie. 
Działa również t. zw. Tatrzańskie O- 
chotnicze Pogotowie Ratunkowe, u- 
dzielające pomocy w razie nieszczęśli- 
wego wypadku.


